KURIER 


Dnia 9 (21) Lutego 1860 Roku. 
Wtorek. 


e, 000 

Jutro i w kaźdą Środę przez cały Post Wielki, Nabo- 
żeństwo Passja, 0dprawiane będzie w Kościele XX. Kar- 
melitów na Krak:-Przedmieściu. 


- NAJJAŚNIEJSZY PAN, w skntek przedstawienia Ra 
dy Znaku honorowego nieskazitelnej słażby, NAJMIŁO- 
Ściwiks udzielić raczył takowe Znaki niżej wymienio- 
nym Urzędnikom różnych Władz Królestwa Polskiego: 
Za lat XX: P.o» Inspektora Urzędu Lekars: Gub: War., 
Satabs-Lek: i Akuszer:, Radcy Kol: Jan: Poźnzakowskie- 
mu: P. o. Inspektora Urz: Lekar: Gub: Płoc:, Radcy Kol- 
Stan: Stennickiemu, Lekarzowi przy Warsz: Dep: Rzą: 
Senatu, Radcy Dworu Jan: Oczapowskiemu, Naczelni- 
kowi Wydziała korresp: zagra: przy Kancellaryi Warsz: 
Wojen: Jen:-Gub:, i p. o. Starszego Cenzora w Warsza: 
Kom: Cenz:, Radcy Dworu Julj: Hignèt. P. o. Naczelai- 
ka Wydziału w Kancellarji Kom: Rz: Spr: Wewn: i Du- 
chow:, Radcy Dworu Alex: Samochwałow. P.o. Radcy 
Dyrekcji Ubezp:, Asses: Kol: Lud: Lesznowsktemu. P.o. 
Radcy Dyrekcji Ubezp:, Asses; Kol: Józ: Słomińskiemu. 
P. o. Referenta Kom: Rz: Sp: Wew: i Duch:, 'Asses: Kol: 
Alex: Blumenfeld: Poo: Lekarza Ptu Ostrołęc:, Asseso: 
Kol: Woje: Łazowskiemu, Budowniczemu Ptu Przasny- 
skiego, Radcy Hono: Józ: /życkżemu. P.o. Ławnika Ma- 
atu m. Warszawy, Radcy Hon: Józ: Grabowskiemić. 
P.o. Naczelnika Wydziału nieograniczenie urlopo: wojsz 
rodem z Król: Pols: będących, Radcy Hono: Jan: Kozże- 
radzkiemu.'P.o. Poborcy Kassy Pta Zamojs:, Radcy Ho- 
nor: Ign: Gawińskiemu. P. 0. Naczelnika Ptu Pałtus:, 
Radey Hon:3óz: Ostaszewskiemu, Dziennikarzowi i Ar- 
chiwiście Wydziału Spisu i Zac: Wojs:, Sekretarzowi 
Kol: Lud: de Fryze. P. o. Kassjera Magistratu m, War- 
szawy, Sekret: Kol: Andrz: Zagrabińskiemu. (D.c:n.) 


o Instytut Korpusu Inżenjerów Dróg Kommunikacji, 0- 
głasza niniejszem, że examin wstępny dla życzących so- 
bie pobierać tam nauki, odby wać się będzie w pierwszej 
połowie miesiąca Maja, : 

Z powodu zamknięcia kl: 2ej, examinowani będą tyl- 
ko ci z kandydatów, którzy. mogą postąpić do 3ej, 4ej 
łub 5ej klassy ogólnego kursu, stosownie do wieku, od- 
gwi postanowieniu, a mianowicie od 14 do 19u 
dat włącznie. 

Wakansów Skarbowych spodziewanych jest 14, a na 
koszt: własny do 20tu. 

Proźby © dozwolenie examinu, podług ustanowionych 
pra wideł, mają być przedstawiane, wraz z wszelkiemi 
dowodami, wcześnie, na imię P. Głównozarządzającego 
Drogami Kommunikacji i Budowlami Pablicznemi, 


Jutro; jako w smutną czwartą rocznicę! skonu śŚ. p. 
Teofili z Fetterów Woyde, odbędzie się żałobna Msza 
w Kościele XX. Heformatów, o godzinie 9tej z rana; na 
którą, pózostały Ojciec, Siostry i Brat, Krewnych i 
Znajomych zapraszają. i 

Pożostała Familja po ś. p. Jóżefie Majewskim, ib. Ar< 
tyście dramatycznym, zaprasza Przyjacioł i Znajomych, 


RSZAWSKI.. 


Jutro, Katedry Śgo Piotra w Antyochji, 
Popielec.— Początek Postu Wielkiego. 


na żałobne Nabożeństwo, odbyć się mające w Kościele 
XX. Heformatów, w.dniu 23 b. m. o godz: 9'/» z rana, 
jako w 5tą rocznicę śmierci. i 

Wiktorja Ce/żchowska. w piątej wiośnie życia, wcza- 
raj zasńęła w BOGU. 'Stroskani Rodzice, zapraszają 
Krewńych, Przyjacioł iZnajomych, na exportację zwłok, 
jutro o godz: śtej po południu, z Kościoła dolnego Sgo 
Krzyża; na smętarz Powązkowski. 

W. dniu 17 b. m., umarł w Piotrkowie, ś, p. Hieronim 
Kaliński, Rzeczywisty Radca Stanu, Członek Senatu, 
Kawaler Orderów. 

W dniu wczorajszym Dyrekcja Główna Towarzystwa 
Kredytowego Ziemskiego na publicznem, posiedzeniu 
w obec Członków obu Komitetów odbytem, zdała spra- 


„wę zczynności w ciągu ubiegłego półrocza 2go 1859 a 


61go od zawiązania Towarzystwa Kredytowego w Kró- 


-lestwie Polskiem dokonanych. Po zagajeniu posiedzenia 
„tego przez J W. Tajnego Radcę Łęskżego, Dyrektora Głó- 


'wnego Prezydującego: w Komissji Rządowej Przycho- 
dów vi Skarbu, Radea' Dyrekcji Głównej JW. Klemens 
-Krzysztoporskt, odczytał zdanie sprawy, zktórego po- 
'wzięliśmy wiadomość, że wierzytelność Towarzystwa 
2go okresu wynosi rs. 5,458,260; wierzytelność 3g0 0- 
kresu rs, 49,542,960; łącznie summa wierzytelności o=. 
budwóch okresów rs. 55,001,220, i takowa zahypoteko- 
waną jest na 375 dobrach Rządowych ci 6,037 dobrach 
pry watoych. Listów zastawnych w obiegu znajduje sięz 
2go okresn na summię rs, 1,145,833 kop: 5, 3g0 zaś 0- 
kresu rs. 42,524,880 kop: 137/2- Należność do. poboru 
0dstowarzyszonych z tytułu rat półrocznych i procen- 
tu amortyzacyjnego wynosi w minionem półroczu 'rs. 
2,521.148 kop: 81. Na to w ciągu półrocza wpłynęło 
rs. 1,686,348 kop: 417/2. Zalegało z dniem 13ym Sty= 
cznia 1860 r. rs. 840,800 k. 337/2- W wykonaniu wła= 
ściwych środków exekucyjnych w ściągnięciu zaległo= 
ści, Władze Tówarzystwa wystawiły dóbr 294 na sprze= 
daż publiczną; z tych dóbr 258 zapłaciło zaległość przed 
terminem sprzedaży, dóbr 38 oczekuje terminu dopełnić 
się mającej sprzedaży, zaś dóbr 3 sprzedanych zostało, 
a mianowicie: z Gubernji Warszawskiej, Lubelskiej i 
Augustowskiej. Należność do wypłaty za listy zastawne 
wynosiła rs. 3,981,040 kop: 147/2, na to w miniónem 
półroczu! wypłacono rs. 2,672,169 kop: 16*/2. Pozó+ 
staje dó wypłaty dla niezgłaszających. się po odbiór: na- 
leżytości rs. 1,308,270 kop: 95. Fundusz własność To= 
warzystwa stanowiący. wynosił z końcem 2g0 półrocza 
1859 r. rs. 3,398,382 kop: 687/» i takowy znajdował 
się: a) gotowizną' w kassach Towarzystwa rs. 80,542 


` kop: 997/2; D) -w listach zastawnych zakupionych: na 


własność Towarzystwa rs. 2,094,510; c) w wartości ha- 
bytych domów na pomieszczenie biur. Władz Towarzy= 
stwa Kredytowego Ziemskiego rs. 442,663 kop: 16; 
d) w zaległości na dobrach: z zastąpionego procentu a- 
mortyzacyjnego w przyszłych ratach'do poboru wska- 
zać się mającego, oraz:kar 1 kosztów. wygotowania li- 
stów: zastawnych ts. 409,100 kop: 69, i e) w zalicze” 
niach do zwrotu rs. 371,505 kop: 24, 


W ciągu r. z. leczono w tutejszym Instytucie Oftalmi- 
cznym Lubomirskich (fundacji Xięcia EdwardaLubomir- 
skiego), chorych płci męzkiej 136, żeńskiej 107; razem 
243, którzy przepędzili dni instytutowych 8,967; nadto 
w ambulatorjum przy tymże Instytucie urządzonym, 
otrzymało pomoc lekarską: mężczyzn 900, kobiet 1,093, 
chłopców 449, dziewcząt 432; razem 2,874 osób, któ- 
rym udzielono konsultacji 11,973. ' W ogóle było leczo- 
nych chorych 3,117. Operacji chirurgicznych wykonano 
w ciągu r.ż. 1983; z tych: katarakt 20, sztucznych zre- 
mie 5, zezu 10, wycięcia zrakowatego oka 1, fistuł łza- 
wych 16, ete. Od czasu istnienia Instytutu (lat 32), wr. 
1859, pierwszy był w nim wypadek śmierci chorego. 
Uległ jej chory przyjęty do Instytutu, z przyczyny cho- 
roby Brighta oślepiony, i na tęż chorobę zmarły, 

P. Leon Kąkolewski, były Uczeń Instytutu Gospodar- 
stwa Wiejskiego i Leśnictwa w Marymoncie, przełożył 
prżed paru laty na język polski z niemieckiego dzieło 
Friesa p.t. Nauka uprawy łąk. Nastpnie odbywając 
podróż agronomiczną zagranicą przez lat dwa, zwiedził 
najznakomitsze zakłady irrygacyjne w Anglji, Francji, 
Belgji i Niemczech, mając sposobność gruntownego a 
praktycznego obznajmienia się z wszelkiemi ulepszenia- 
mi w kulturze łąk zaprowadzonemi. Tym sposobem, 
pierwiastkowy rękopism tłomaczenia swego, zaopatrzył 
w wiele danych, opartych na praktycznem zbadaniukwe- 
stji, przez się traktowanej. Rozszerzył go uwagami, ja- 
kie zebrał w dysputach, odbywanych ze znakomitemi 
Autorami zagranicznemi, w kwestji ulepszenia uprawy 
łąk pracującymi. I tak ramę tez rękopism, jak w 0- 
becnych stosunkach zapełnie przedmiot wyczerpujący, 
przywiózł ża powrotem do kraju, chcąc się przysłużyć 
zebranemi uwagami gospodarzom i literaturze rolniczej 
polskiej, która dotąd specjalnego dzieła o uprawie łąk nie 
posiada. Władza Naukowa oceniając ważność pracy P. 
Kąkolewskiego, rękopism o jakim mowa, w tych dniach 
własnym kosztem wydała na widok publiczny;aby przy= 
stępnością ceny dzieła, obznajmić gospodarzy wiejskich 
z wszelkiemi postępowemi ulepszeniami w kulturze łąk 
zaprowadzonemi i zachęcić do przedsiębrania czynności 
w tym kierunku. Dzieło to nosi tytuł: Nauka uprawy 
łąk, zawiera ścisłym drukiem przeszło 650 stron, jest 
ozdobione 220 drzeworytami w texcie, i kosztuje tylko 
rs, 1 k. 5 (złp. 7). Jest to cena niepraktykowana w wy- 
dawnictwie polskiem.. Skład główny tego dzieła, znaj- 
duje się w xięgarni Gust: Gebethnera i Spółki w War= 
szawie przy ulicy Krak: Przedm: Nro 415. 

Wczoraj wyszedł z druku zeszyt 14ty Encyklopedji 
Powszechnej, wydania S. Orgelbranda, od litery Aug, 
do 4wr. Cena zeszytu: w Królestwie Polskiem, kop: sr. 
35, za granicami Królestwa, kop: 37/4, na Pocztam= 
tach i Stacjach Pocztowych kop: 40, Następny zeszyt, 
wyjdzie dnia 1go Marca r. b. 

Ofiarowane w dniu onegdajszym Amatorowi grajko- 
wi rs. 3, na wesołej zabawie u Wgo Pana M, przy ulicy 
Podwał, złożono w Redakcji Kusjera, z przeznaczeniem 
takowych dla ubogiej chorej wdowy Zofji Wolskiej 
(zdwoma małoletniemi synami, z których jeden kaleka), 
zamieszkałej pod Nrem 857 przy ulicy Ogrodowej, 

Znany Pisarz Dr Trippłin, bawi obecnie w Strasbur= 
gu, gdzie o ile nam wiadomo, przygotowywa nam no- 
wą niespodziankę w opisie dalszych swoich podróży, 
pełnych jak zwykle zajęcia, 
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Ofiaro wae przez Jujlę S. dwa obrazy olejne jej wła- 
snej roboty, na korzyść Instytutu Muzycznego, ocenione 
zostały przez znawców po rs. 10 każdy. Obrazy te, są 
do obejrzenia każdego czasu w Redakcji Kuzjera, Kto 
da więcej? 

Wczorajszy Poniedziałek tłasty jako przedostatni 

dzień karnawałowy, odznaczył się oprócz zwykłych za- 
baw, i niespodziankami, z których jedna miała miejsce 
w znanym z gościnności domu na Krakowskiem-Przed- 
mieściu, a druga w cichem ustroniu Powiśla. Pierwsza 
z nich ograniczyła się na zwykłej zabawie; że tak po- 
wiemy, zaimprowizowanej, ałe uwieńczonej powodze- 
niem; druga zaś oprócz karnawałowej ochoty, połączy= 
ła się z loteryjno-muzykalną rozrywką. Było to w do= 
mu Sędziostwa N., głośnym z otwierania się podwoi 
dla sztuki i jej zwolenników. Rzadko bowiem Artystów, 
nie wyłączając z tej liczby i najpierwszych żnakomito= 
ści muzycznych, którzyby w przejeździe przez Warsza= 
wę, nie zwiedzili tej gościnnej strzechy. Dla tego też i 
wczoraj, liczbę zebranych osób powiększył po skończe= 
niu koncertu w Teatrze, bawiący. w tem mieście słynny 
skrzypek Vżeuttemps. Zabawa rozpoczęła się odcią- 
gnieniem fantów, dostarczonych przez Gospodynię do- 
mu, a przeznaczonych na wygranie dla tych, którzy od- 
znaczając się talentem muzycznym nie jeden w ciąga 
roku całego uprzyjemniają wieczór, wydany: wtym do= 
mu. Po łoterji nastąpiła muzyka, rozpocząwsży wyko- 
naniem poloneza Moniuszki z opery jego Hrabina. 
Z kolei nastąpiły śpiewy, a na zakończenie tańce i wie= 
czerza, tak, że zabawa przeciągnęła się do rana. Oprócz 
P. Vieuctemps i innych osób, znajdowało się tam całe 
grono. pierwszo-rzędnych Artystów, oraz Amatorów i 
Amatorek muzykałoych, a w ich liczbie i bawiący 
w|Warszawie słynny pjanista P. Józef. Wieniawski, 
Tym sposobem do kroniki Powiśla przybyło jeszcże je= 
dno więcej wspomnienie, których dłagi szereg w podo- 
bnym rodzaju, litzy dom szanownych Sędziostwa. 
- Ońegdaj wydany bał kostiumowy przez Właściciel 
kę jednego. z-domów przy ulicy Alea, powiększył liczbę 
zabaw upły wającego karnąwału. Piękne kostiumy, po- 
między ktorymi szczególniej odznaczały się elegancją: 
węgierski samej Gospodyni domu Pani M, $.; hiszpański, 
Panny S; polski, Pana M, /.3 Zuawa, Pana'G; oraz kor= 
sarza, Pana J. P.; dodały tej zabawie niezwykłej świe= 
tności; suta wieczerza; i ochoczość do tańca przy znanej 
uprzejmości Gospodyni domu; przedłażyły ją do rana. 

Nowy kadryl Łe Prince Imperial, który powszechne 
jedna sobie podobanie, niewątpliwie odtąd powiększy 
repertoar tańców salonowych. Z prawdziwą przeto przy” 
jemnością donieść nam przychodzi, że kadrył nowy na 
wzór paryzkiego skomponowany na fortepjan przez P. 
Teodora Hertz, juź wyszedł zdruku nakładem P. Jalja- 
na Müller, przy ulicy Senatorskiej, wprost XX, Refor< 
matów, i jest do nabycia w składach muzycznych tutej- 
szych i na prowincji, po cenie kop: 30; a ponieważ ści- 
śle jest zastosowany do rytmu rwymagań figur ka- 
dryla i przytem zawiera opis szczegółowy tańca, przeto 
nie wątpim iż wkrótce u Publiczności znajdzie po* 

arcie, 
p Wezoraj wiele osób powróciło z Pałtuska, dokąd uda- 
wały się dla przyjęcia współudziała w wydanym tamże 
balu na rzecz Instytutu Muzycznego. Bal ten o ile pierw- 
sze wiadomości nas doszły, udał się jak najzupełniej. 
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Wyznaczona Komissja do zbadania stanu w jakim się 
znajduje wieża Śgo SZCZEPANA w Wiedniu, która pomi- 
mo kilkakrotnych napraw w ciągu ostatnich lat kilku- 
dziesięciu, grozić się zdawała upadkiem, a to bez wzglę- 
du na to, że dla ulżenia ciężaru szczyt Jej już przed laty 
dano z kutego żelaza zamiast kamienia; |miała się o= 
świadczyć nie za naprawą, lecz za rozebraniem i no- 
wem odbudowaniem wyższej części wieży. 

Wczorajsze powtórne przedstawienie P. Hoffmanna, 
w salonie koncertowym Doliny Szwajcarskiej, ściągnę- 
ło liczną Pabliczność, która go przyjmowała z zadowo- 
leniem. Dziś i codziennie przedstawienia te jak donie- 
śliśmy poprzednio, odbywać się będą. 

Kraków, 18go Lutego, — W przyszły Wtorek będzie 
w Teatrze Polskim drugi koncert P. Heleny Zawzszankź, 
która za pierwszem wystąpieniem zyskała tak zasłużone 
oklaski. Ta znakomita śpiewaczka polska ma odspie- 
wać między aktami dwóch komedji Stara Romantyczka 
i Podstęp Pana Kapitana, trudną a piękną Cavatinę 
z opery Cyrulik Sewżlskt, oraz kilka polskich pieśni, 


— Dzienniki Węgierskie podają następującą wiadomość. 


na dowód, jak niekiedy przeczucie nie zawodzi. W pe- 
wnym zamożnym domu” w dobrach St: Kall, przyjęta 
przed laty osieroconą Emilję K., krewną gospodarstwa, 
Dziecko to niewypowiedziany miało wstręt do pewnego 
wielkiego obrazu. olejnego, który wisiał nadedrzwiami 


jednej z wielkiej komnat. Z początku chciano ten wstręt 


w dziewczynie przełamać i siłą wprowadzono ją do tej 
sali, lecz gdy dostawała spazmów i mdlała, przeto dano 
temu pokój i przez lat 12 Emilja aby obejść tę salę i do- 
stać się do drugiego skrzydła dworu, przeby wała dzie- 
dziniec albo taras ogrodowy. W wilję jej weseła, zje” 
chało do dworu liczne towarzystwo i zabawiano Się 
w różne gry. W ciągu takowych kilka osób jakby żar- 
tem wciągnęło Emilję do owej izby mimo jej prośb u 
progu, a gdy weszła, ktoś zatrzasnął drzwi i w tej chwili 
obraz spadł z naderzwi a żelazny złocony herb, który 
ciężkie ramy jego zdobił, ugodził Emilję w głowę i na 
miejscu ją zabił. 

Z powodu mylnych doniesień 0 miejseu zamieszkania 
P, Felixa Jastrzębskiego, którego Przyjaciele przez całe 
dwa dni nadaremnie szukali, objaśniamy, iż tenże Fabry- 
kant fortepjanów, jeden z najsławniejszych w Europie, 
którego pjanina zyskały medale złote na wystawach: 
w Bruxelli, Londynie, Paryżu, Dublinie, i t. d., zabawi 
tylko przez krótki czas w Warszawie, i mieszka pod nu- 
merem 366 na lszem piętrze (w domu W. Pawłowskie- 
go, obok dzwonnicy Bernardyńskiej). Jest on Nadwor- 
nym Fabrykantem fortepjanów Króla Belgów, i jest je- 
dnym z najznakomitszych Obywateli m. Bruxelli; ma 
za sobą bogatą Belgijkę, i zmajwiększą gościnnością 
przyjmował i przyjmuje w Braxelli przejeżdżających 
ziomków, w własnym domu przy ulicy rue de Ruys- 
brock. | 

Jutro przypada Popielee, w który odwiecznym zwy- 
czajem, a zwłaszcza przy sprzyjającej sannie, na wiedza- 
ne licznie Willanów, Zwyczaj ten niepowiemy, ażeby 
miał upaść zupełnie, ale skutkiem trwania ciągle przeż 
łat kilka drogi kołowej, mniej miewał amatorów na o- 
wą ityle przed laty upowszechnioną szlichtadę, W r. 
b. nie możemy narzekać na sannę, a tem samem mamy 
pole do odświeżenia starodawnego zwyczaju. Z postę- 
pem jednak czasu,stanęły z Willaqowem do współzawo- 


dnietwa i inne także miejsca, nie licząc w to ni Wiej- 
skiej Kawy, ni Doliny Szwajcarskiej, ni Ogrodu Wiej- 
skiego Pani Martin, jako położonych przy drodze zmia= 
sta do Wilianowa; a miejscami temi były ogród P. Ohm 
za rogatką Wolską i Kaskada. Oznaczenie zatem dziś 
stanowczego punktu zebrania, jest nieco przytrudnem, 
gdyź-nie- ma wątpliwości. że po wszystkich tych miej= 
scach jutro rozsypią się Warszawianie, czyniąc zadosyć 
i staremu zwyczajowi i nowemu postępowi czasu. Przy 
tem dodać tu jeszcze wypada, iż okolice zamiejskie, do 
których należy i Kaskada, przysposobiły się naodpowie- 
dnie przyjęcie swych gości. RISA 

P. Michał Frühling, Xięgarz przy ulicy Nowy-Swiat 
N° 57; wprowadził juź jedną nowość, to-jest, iż od abo+ 
nujących uniego xiążki,nie wymaga składania zastawu. 
Obecnie zaś postanowił jeszcze jedną uczynić swym Czy- 
telnikom dogodność. Otóż wszystkie osoby, które kwar- 
talnie opłacą abonament w ilości rs. 1 kop:80, natych= 
miast z xięgarni tej otrzymają jako premium xiążki 
wyrównywające całkowicie powyższej opłacie. Są to 
utwory dwóch ulubionych w narodzie Pisarzy: K. B70- 
dzińskiego „„Wiesław” i T. Lenartowicza „Lirenka”; 
N. MARJA: P. i Zachwycenie. i Błogosławiona, Przy 
tej sposobności dodajemy, iż czytelnia ta z każdym dniem, 
szersze przybierając rozmiary, wszelkim. wymaganiom 
czytającej Publiczności, zadosyć uczynić jest w stanie. 

Wczoraj na koncercie P. Vieuctemps wszystkie miej= 
sca w Teatrze Wielkim były zajęte; nie będziemy powta- 
rzaćsię, pisząc jak grał ten znakomityArtysta, ciągłe bo= 
wiem oklaski i 8-krotne przy wołanie były ck nie- 
spolitego zadowolenia Publiczności. Pan Vieuztemps 
nad program wykónał jeszcze fantazję na temat'z Halki: 
„Szumią jodły na gór szczycie,” Pani Gruszczyńska 
ślicznie odśpiewała Arję z Lindy. Co do Pana K/eczyń- 
skiego, szczerze żałowaliśmy że z powodu nagłej chryp- 
ki nie mógł tak dokładnie wykonać Arji z Fra-Djąwola, 
Jak to niejednokrotnie czynił. Po ukończeniu przywo= 
łani zostali: po Kom: Vendetta, Pan Żołkowski 3-kroć, 
a po Balecie Wesele w Ojcowie, Wszyscy, i oddzielnie: 
Panny: Dylewska 5-kroć, Stier 2-kroć, Oliwińska 
3kroć i Kowalska, oraz Pan Konstanty Turczynowiez 
3-kroć. — Jutro, na powszechne żądanie, Pan Vieus 
temp s, przed wyjazdem swoim, będzie miał zaszczyt dać 
ostatni koncert. 

Dyrekcja Teatrów ma zaszczyt donieść, że ponieważ 
ogłoszony abonament miejsc numerowanych na sześć 
przedstawień Pani Kżstorż, do dnia 19go Lutego, nie zo- 
stał rozkupionym nawet w połowie, przeto widowiska 
te nie będą miały miejsca, i Osoby, które w kassie, 
abonament zapłaciły, raczą się zgłosić po zwrot pie+ 
niędzy. Í 

Od jutra idą już w zapomnienie smaczne szynki ba- 
Jońskie, i owe półgąski, kiełbasy frankfurckie, z któremi 
współzawodniczą ciągle równie wyborne i ręką naszych 
właścicielek zakładów rzeźniczych wyrabiane wszelkie- 
go rodzaju wędliny; a w miejsce ich wychyla głowę stok- 
fisz, który od jutrzejszej Srody, pojawiać się będzie 
między ionemi przez cały czas: postu u P. Riedla, przy 
ulicy Nowo-Senatorskiej. 

Obszerne i piękne salony P. Ohm liczne są przez Pabli- 
czność odwiedzane, i nie dziw temu, bo dogodne urządze* 
nie miejscowości, dobór wszelkich arłykułów posiłko- 
wych i napojów, a przytem, jak w miejscu publicznem, 


bezprzykładna bezinteresowność Gospodarstwa, spowo- 
dowały, że w takim krótkim czasie po otwarciu tychże 
salonów, 3 z kolei były Obywatelskie składkowe, liczne 
bale i świetny piknik. Wieczory muzykałne Czwartkowe 
i Niedzielne, bardzo się udają, bo przy innych dogodno= 
ściach i dokładny komplet orkiestrowy P. Kukne, wiele 
się do tego przykłada. Jatro w salonie tymże: wielka 
muzykalna zabawa, na którą Się też przy przejażdźce 
starodawnej więle osób wybiera, 

W upłynionym tygodniu, sprowadzono do Warszawy, 
(oprócz tego co w spichrzach znajduje się), Żyła czet: 
1,074, pszenicy czetw: 3,959, jęczmienia czet: 2,638, 
owsa czet: 5,116, grochu czetw:451, gryki czet: 384, 
kaszy jęczmiennej czet: 186, mgki żytniej ezet: 1,088, 
pszennej czet: 492, kartofli czetw: 492, siana fur 1,458, 
słomy tur 106. x 

Kurs wczorajszy : za pół-imperjały dają rs. 5 kop: 
587/2; za obligi skarbowe, oprócz kuponu, żądają rs. 91 
kop: 69, wartość kuponu rs. 1 kop: 555/,; za listy za- 
stawne [ligo Okresu, oprócz kuponu, żądają rs. 14 kop: 
887/2, dają rs. 14 kop: 867/2, wartość kuponu kop: 97/3» 


"ANGEJA. Londyn, 1650 Lutego.— Times.jak to wia- 
domo z depesz zagranicznych, doniósł nowinę niespo- 
dziewaną, która mimo własnej ważności, ma może 
nejaki związek z obecnym stanem stosunków między 
Francją i Anglją. Lord Elgin wraca do Chin, z missją 
wyjednania ratyfikacji traktatu Pei-Ho, którysam nego- 
cjował, „i zapobieżenia tym sposobem wznowieniu kro- 
ków nieprzy jacielskich. Krok ten zadowalnia Członków 
Parłamentu, którzy tak żywo krytykowali postępowanie 
P. Bruze, w sprawie fortów na Peiho, a Rząd decydując 
się na takowy, miał zapewne na widoku zjednanie sobie 
jak największego poparcia przy obecnych rozprawach 
w Izbie Niźszej, — Projekt finansowy Lorda Kanclerza 
Skarbu, jak z jednej stron y uległ pewnym zarzutom kilku 
Członków oppozycji, tak z drugiej znowu spotyka naj- 
żarliwsze pochwały, a mianowicie [zb handlowych Brad- 

„forda i Birminghamu. W Manchester, również w tym 
duchu miała miejsce manifestecja, a P. Bright, formal- 
nie oświadczył się na korzyść budżetu proponowanego 
przez P, G/adstone, protestując wszakże przeciw nad- 
zwyczajnemu wzróstowi wydatków wojennych w cza- 
sie pokoju. Słuchacze podzielili jego zdanie i uchwalili 
zarażem podziękowanie dla PP, Cobden i Mie: Chevalier, 
za wsparcie udzielone P. Gładstone. (Ind: Bel:). 

AUSTRIA. Wiedeń, 17go Lutego. — Cesarz pracuje 
wiele z Ministrami, "i słychać, że przedmiotem tych na- 
rad, ješt reorganizacja Rady Państwa, która w tych 
dniach ma być ogłoszoną. — Austrja zbroi się ciągle 
we Włoszech, opatrując twierdze tameczne w działa 
gwintowane, i budując 12 kanonjerek na jeziorze Gar- 
da. Dzienniki jednak utrzymają, że nie myśli ona wy- 
woływać wojny, i ograniczy się tylko na własnej obro- 
nie. — Stronnictwo reakcyjne w Austrji, ma zamiar 
założyć nowy dziennik, projekt ten, jednak spotyka o- 
gólną oppozycję w prassie. (Schl: Zig). 

FRANCJA. Paryż; 16 Lut:.— Zamknięcie dziennika 
Bretagne i ostrzeżenie dane Gazette de France, są fakta- 
mi, któreobok kwestji politycznych, zajęły uwagę publi- 
czną.  Szcżególniejszą jest ta okoliczność, że zamknięty 


— 
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dziennik był najgorliwszą podporą stronnictwa Napole- 
ońskiego.— Hr: Arese, wczoraj znajdował się w Tuile- 
rjach na śniadaniu, poczem nastąpiła długa konferen= 
eja z Cesarzem. P. Nigra jatro obejmuje swój urząd 
w Legacji Sardyńskiej, i słychać, że on, a nie Hr: Are- 
se, uda się do Anglji, dla porozumienia się z tamecznym 
Gabinetem w kwestji Włoskiej, — Marg: Lavalette wy- 
jedzie dopiero w końcu b. m. dla objęcia posady Posel- 
skiej w Konstantynopolu. — Krąży tu pogłoska 0 ża- 
mierzonej podróży Xcia Napołeona do Turynu. = Mar- 
szałek Randon], otrzymał od Króla Sardyńskiego łań- 
euch Orderu ZWw)ASTOWANIA, jednego z najrzadziej udzie- 
lanych w Europie.— Podobno rodzina X. Rousseau po- 
łączy się z dziennikiem Stecże, dla wytoczenia procesu 
Biskupowi Dupanłoup. W imieniu tego ostatniego, sta- 
wać będą PP. Dufaure i Berryer, a w imieniu Siecle, 
PP. Jules Favre i Sonard, — P. Veuillot, odpłynął 
wczoraj z Marsylji da Civita=Vecchia. (In: Bel:). - 


Przyjechali do Warszawy. 

Jackowski Jóż: Sędzia Pok: z Glinojecka Nr 570; Krasińscy Jó- 
zef i Kaz: Hr: z Radziejowie nr 414; Zdzitowiecki Miecz: Ob: z Lu- 
blina nr 584. i ; 

wyjechali: Jaźwiński Felix, Ob: do Oszczepalina; Luto- 
sławski Edw: Ob: do Krzynowłogi; Świdziński tytus Ob: do Pod- 
czaszej Woli. 

Przyjechali koleją żelazną: Lubkowski Romak 
Dyrektór Banku Polskiego z Krakowa nr 460; Muschwitz Herman 
Baron z Wrocławia nr 414; Rymultowski Polidor Szambelan Dwo- 
ru N: Króla Pruskiego z Berlina nr 414, i sbs 

Wwyjechali koleją żelazną: Delavaux Edmund Ob: 
do Krakowa; Stok Bruno Kup: i Thiel Wilh: Ob: do Berlina. 


W dniu 18 b. m. wieczorem, przechodząc ulicami: Miodo 
Długą, Senatorską na Krakowskie-Przedmieście, zgubiono ośm 
sztuk Papierków 5-Bublowych, czyli razem Rubli 
srebrem 40. Łaskawy znalazca raczy zwrócić - dó Szwajcara 

m: Rząd: Sk:, za nagrodą jakiej sam żądać! będzie Mał 

W dniu 1m b. m., po odbytych Nieszporąch w Ko= 
Nos” ściele XX. Bernardynów `w Radomiu; w Faplicy:Śej 

Anny, ze stopni Ołtarza; skradziony został DW SWAN: we- 

dle następnego opisu; Numer środkowy Dywana 669/200 sztą- 

ki, dziesięć stóp środek Dywana; .15 vali szlaku Z jednego bo- 
ku, kolor tegoż zielony; w duże kwiaty róż. — Uprasza “się 
wszystkie Władze do których to należy, Oraz pobożne osoby, 
aby na takowy Dywan zwrócić, raczyły uwagę i w razie do= 
strzeżenia: go w rękach osoby podejrzeniu ulegającej, zatrzyma=' 
ły, a osóbę podejrzaną właściwej Władzy Policyjnej odesłały, 

p 4 m m „mn w EET TT a 


Dziś rano zimna stopni 2: Wezoraj w południe ciepła stopni 2. 
Dziś rano wysokość wody na Wiśle, stóp 4 cali 8, (Przyb:). 
TEATR WIELKI. Jutro, Koncert jak wyżej.. : 
Jutro w Salonach P. Ohm „ jako w dzień Popielcu, Orkiestra 
Polska pod dyrekcją As Huhne. wykona dzieła następujących 
kompozytorów: Polonez, Małgockiego; Niemieckie Walce, Straus- 
sa; Skrzypek alpejski, Gene; Kontredanse za kulisami, Straussa; 
Uwertura z Wilhelma Tell, Rossiniego; Mieczysław Vals, Lu- 
casa; Uwertura Rajmund, Thomasa; Pot-pourri z Halki, A. Ruh- 
ne. Początek 0 godzinie 4ej. i moi 
W znanym miejscu z licznych już Zabaw, exy= 
BE” stujący Zakład Gastronomiczny i Piwa Bawarskie- 
go, na Saskiej Tiepie, w Kolonji Pana Jana Dauter, od- 
będzie się w dniu dzisiejszym ZABAWA PRZYJA- 
CEELSIKA. Wątpić zatem nie należy o licznym zebraniu 
się osób, gdyż oprócz: wszelkich; przygotowań, zaopatrzono się 
i w doborową muzykę. — E. Wwietreckae f 
MIUZWIAA Pana Jakobiegos, każdodziennie 
w Kawiarni Warszawskiej, Nr 605 ulica Bielańska, | 
naprzeciw Hotelu Lipskiego, pod trzema Koronami. i 


nne NE, 
W Drukarni Kurjera Warsza:— Wolno drukować, dnia 9 (21) Lutego 1860 r. — Starszy Cenzor, F. Sobieszcząński, : 


